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WARSZAWA. ( U  Czerwca.)  Oto ie<t przUefy przez 
izbę poselską iednomyślnie proiekt do ustawy Seymowey
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względem wzniesienia pomnika wdzięczności dla Wskrzes i ­
ciela Polski.

Art.  1. Wzniesiony będzie pomnik wdzięczności narodo­
wcy,  dla Dostoynego Wskrzesiciela Polski ,  Dawcy konsty- 
tncyi ,  wiekopomnćy pamięci Cesarza i Króla AIexandra I.

Art.  2. Dla zebrania potrzebnego na ten pomnik fundu­
szu,  urządzona będzie przez ciąg czterech lat po sobie n a ­
stępujących,  poczynaiąc od dnia 1 stycznia 1831 r, składka 
powszechna podług zasad następujących:

1) W l  aściciele posiadłości ziemskich i innych należeć do 
niey będą w stosunku 5-jj od płaconego przez nich podatku 
ofiary.

2) .Mieszkańcy miast i wsi od opłaconego przez nich po­
datku podymnego dawnego i podwyższonego,  a mianowicie:

od miast 1 rzędu w stosunku 15J1

3) Negocyanci , kupcy, fabrykanci i rękodzielnicy,  w stu- 
sunku 31 $ ,  od cla wchodowego i konsumowego,  ustano­
wionego na towary zagraniczne , przy ich wprowadzaniu do 
k r a i n ,  i yv stosunku 5-J}, od cia,  iakie od wyrobów kraio- 
wych przy ich wprowadzeniu do llossyi opłaeaią.

4) Osoby stanu duchow ne g o , officerowie i urzędnicy woy- 
skowi do stopni officerskich przyrównani ,  urzędnicy kraio- 
\vi i mieyscy, niemniey wszyscy bez wyłączenia plącę lub 
pensyę ze skarbu publicznego lub kass mieyskich pobieraią- 
cy, mianowicie ci ,  których płaca lub pensya wynosi:

a) od 100 do 1,000 zip. włącznie w stosunku b) od
6.000 do 20,000 zip. włącznie w stosunku 2-j}: d) na zip.
20.000 w  stosunku 4|J.

Art.  3. Wszyscy obywatele i mieszkańcy Królestwa l 'ol- 
sk ie g o , a mianowicie których rodzay dochodu lub sposób 
zarobkowania przepisami poprzedniego artykułu dotknięty

—  II —

—  III —
—  IV  —
— V —
od wsi w stosunku . .



nie został ,  dopuszczeni są i przez właściwą władzę wezwa­
ni będą do składania ofiar na tenże pomnik wdzięczności 
narodowcy. W  tym celu otworzone będą oddzielne x i e g i , 
do których nazwiska osób i wysokość składki  ofiarowaney 

wpisane bodą.
Art. 4. Przyymowanie wszelkiego rodzaiu składek w ar ­

tykułach 2 i 3 ninieyszcgo prawa oznaczonych, będzie szcze- 
gólniey obowiązkiem kommissyi rządowey przychodów i 
skarbu.

Art.  5. Rodzay pomnika,  którego przeznaczeniem bydź 
ma,  ponieść do potomności wdzięczność narodu dla Wskrze­
siciela Polski i Dawcy konstytncyi , oznaczony zostanie po­
stanowieniem króle wskiem, które zarazem w,  rzecze wzglę­
dem sposobu iego wykonania.

Art. C. Mianowany będzie przez króla komitet bezpłatny 
z łona reprezentacyi narodowey u tworzony,  który mieć bę­
dzie dozór nad wykonaniem pomnika i nad użyciem prze­
znaczonego na ten cel funduszu. Zdany z niego obrachu­
nek przedstawiony będzie obu Izbom Seymowym.

Główna wygrana 200,000 Zip. padła na Numer 25,539 
Druga ,  Zip.  100,000 na Numer 22,303.

Polityka.
n o w o ś c i  Z a g r a n i c z n e .

NIEMCY. (7j nad Menu 30 M aja.) Donoszą z Neustadj 
w Bawaryi ,  iż dnia 21 b. ni. srożyła się tamże taka burza 
iak iey naystarsi ludzie nie pamiętaią. "Winnice, ogrody, po- 
a i owocowe drzewa zostały w 10 minutach zniszczone, 

grad spadt w ilości na pól łokcia,  innieyszy wyrównywał 
wielkości gołębiego,  a większy kurzego iaią.Ał.

ANGLIA. ( Z  Londynu 1 Czerwca.) Wychodzący w Ports-  
inouth telegraf donosi: Statek parny »Jerzy IV otrzymał roz­
kaz udania się iak nayśpieszniey na obserwacyę francuzkiey 
eskadry do Algieru.
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Sprawa Grecyi.
*•’> Dnia 16 Mą,.. pełnomocnicy sprzymierzonych mocarstw 
v  Londynie odebrali pismo od Xięcia Leopolda , w któreni 
ich prosi aby rozważyli trudności względem oznaczonych gra­
nic Grecyi. Do tego pisma przyłączył Xiąże  następuiące u- 
wagi Hrabi go Cajtodislrias. 1)  List  Hrabiego , datowany z 
Napoli 6 Kwietnia.  Hokiiinent ten przedstawia trudności 
nasfręezaince się nowemu porządkowi rzeczy. Przypisek do 
tego listu z dnia 7 donosi Xięcin,  że deputacya greckiego 
senatu oświadczyła Hrabiemu,  iż niechce należeć do speł­
nienia protokołu z dnia) 3 Lutego. Usiłowania Hrabiego a- 
by senat nakłonić do innego przedsięwzięcia były bezskute­
czne. 2) W  drugiein piśmie Hrabiego także z daty 6 Kwie­
tnia,  oświadcza mu tenże wyraźnie,  iż nie może mu zape­
wnić takiego przyieeia w Grecyi iakieby się Władcy przyna­
leża ło,  dopókiby się Xiąże  nie ośw iadczył względem trzech 
następniącycii punktów': a) Czyli przyymie grecką rel igią,
b) czyli zechce zarządzać Grecyą podług prawnych instytu- 
cyy , c) czyli,  poświadczaiąc postanow enia kongresu w A r ­
go s ,  weźmie w opiekę prawe interesu wszystkich greckich 
obywateli ,  ktoizy w c ią g u  woyny wiele ofiar ponieśli Pi­
smo 1 i 2 pjzywiózł z Grecyi Xiąże Gustaw,  i przesłał ie 
Xięciu przez Pana Eynard. 3 pismo przez Hrabiego Capo- 
distrias,  datowane dnia 22 Kwie tn ia ,  uwiadomią Xięcia, iż 
zasiłki uchwalone na miesiące Styczeń aż do Marca incturi- 
ve są zupełnie wyczerpane; dnia 23 Maju przypada trzymie­
sięczna wypłata żołdu woyska,  a w leroźuiey szem położeniu 
wiele na tein zależy aby toż woysko było regularnie opła­
cane ,  i dla tego rząd grecki koniecznie z (Wiajn 1 Maja po­
trzebnie prz,  nayinnićy 100,000 franków i prosi Xięeia o ich 
nadesłanie.  Do zrzeczenia Xięcia Leopolda (zobacz Ker 71 
Gońca) datowanego dnia 21 Maja przyłąezonem było przy 
innych dokumentach pismo greckiego senatu względem pro 
tokułu z dnia 3 Lutego;  treść iego iest następująca: Senat 
Grecki iest wdzięczny za n iepodległo- : którą obdarowali Gre­
cyą wielkie sprzymierzone mocarstwa. Grecya szczyci się
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v. wyboru Xip.r.ia Leopolda tem bardziey gdy sie dowiedzia­
ł a , źe ten Xiąże  zrzekł się wspaniale trudnej’ i zaszczjlney 
godności nie będąc pierwey o zezwoleniu greckiego narodu 
przekonanym.

Rozszerzenie granic nwaźa senat za przedmiot nie odlą-  
czny od niepodległości Grecyi i dla tego oś.i.iela się uczynić 
nastepuiące uwagi:  1) Pro\vinc'ye stałego lirdu, maiące bydź 
od Grecyi oderwane a wynoszące 100,000 ludności dawały 
często odpór niszczącemu potokowi wojsk  tureckich. Co 
się tyczy wysp:  K a n d yi, która przez lat 9 była wystawio­
ną  na klęski woyny,  Samos, z kąd po tyle razy nieprzy- 
iaciól od p a r to , / psary i  Casos które po bohaterskim opo­
rze uległy,  tworzyły one nieiako warowne szańce przeciwko 
napadom floll Konstantynopola i Egiptu. Z iak ie  bolesnetn 
uczuciem te ludy powróciłyby w niewolnicze iarzmo podczas 
gdy towarzysze ich broni pozyskaliby wolność! Czy sprawie­
dliwą iest rzeczą ażeby pierwsi odstąpili ziemi luórey nigdy 
Turcy nie pc jadali ,  albo ostatni uchodzili z krain ich krwią 
oblanego i pełnego pamiątek ieh chlubnych zwyycięztw i do­
wódców! Aienależjż się obawiać aby w zbyiku rospaczy 
nie odnowili scen krwawych Missolungi i Ipsary? Wiemy 
z iakim zapaleni mieszkańcy tych okolic są przywiązani  do 
swoich ojczystych siedzib,  znamy icli wojenny charakter i 
iesteśmy przekonani że zguba tych ludzi sprawiłaby bolesne 
uczucie w umysłach opiekujących się nami mocarstw. 2). 
Ponieważ ustanowione granice nie są ani przez góry ani przez 
rzeki zaslomone ,  potrzeba do ich obrony trzymać, woysko. 
Podobnież przez oderwanie Kandyi potrzeba znaczney flol- 
ty. Grecja zaś w obecnym stanie nie może,  nawr przy 
posiadłości odebranych sobie prowincyy, trzecióy części po­
nieść tych kosztów,  iakiż iey stan będzie gdy też prowin­
c je  utraci?

Odstąpiona. Tnreyi prouineya Rumelia stanowi j  lądowey 
greckiey potęgi. Jeźli ci pow rócą do sw nich domów , naten­
czas Grecja zostanie pozbawiona z naylepszycb lądowych 
żołnierzy. Wy tuczenie wv>,p Kandyi ,  Ipsary i t. d przymu­
siłoby wielu lo opuszczenia kraiu,  w skutek czego greckie

579



morze miałoby znaczną ilość morskich rozbójników'. — 4)
Przeciwnie odosobniona od innych Porty posiadłości Runirlia 
przynosiła mało Turcj i  dochodu,  a uważana iako siedlisko 
wolnego i woiennego ludu,  sprzyczynila jey wiele kosztów 
i niespokoiu. 5) Gdyby nawet Porta szczerze pokoiu żądała,  
ten niemóglby istnieć z powodu niespokoyności jey podda­
nych przy tak źle zakreślonych granicach Grecji.  Niedano 
nawet żadnego zabezpieczenia greckim mieszkańcom odstą­
pionych prowineyy do sprzedania swoićy nieruchomej’ wła­
sności gdjby się chcieli udać do Grecyi. Gdyż któż zapła­
ci Akarneńczykowi za grunt  położony w krain gdzie samo- 
wolność pannie'? Kiedy przeciwnie Turcy wędruiący z JYe- 
gropontu z korzyścią gruntu swoie sprzedadzą. Ścieśnienie 
granic Grecyi napełni ią żebractwem. Czy liż mamy odda­
wać na los niepewny naszych braci ? lecz skądże damy im 
wsparcie? Antnesfya , którą protokół odydwóch partyy prze- 
pisuie istnie iuż de fa c io  u Greków ale u Tu.ików, będzie 
zawsze złudzeniem. Smutnem iest że w tym protokułe ża- 
dney nie ma wzmianki o nieszczęśliwych Grekach, którzy by­
li iak niewolnicy sprzedani.

Niemasz wzmianki także w protokole czyli nienaruszal­
ność mahoinelańskicli własności w Grecyi rozciąga się do 
dóbr nie dawno przez Turków w Grecyi nabytych, czyli i  
do tych które poprzednio nabjM. W  ostatnim razie ^ Gre­
ków musiałaby z głodu umierać, albowiem grunta z których 
dochodu żyią,  należały poprzednio w og.de do Turków,  któ­
re przodkom naszym odebrali:  Senat  grecki zważywszy te 
wszystkie s t r a t y , niemoże bydź na nie oboiętnym i t. d.

Rozmaitości.
D E S Z C Z  E.

Deszcz jedw alny. W  październiku r. 1820 padał  w Bra­
zylii ,  yv mieście Fernanibuk i około tegoż deszcz iedwabny; 
co niezmiernie zdziwiło famleyszych mieszkańców. Prze­
s trzeń,  którą deszcz ten zajmował  na stałym lądzie rozcią-

580



gala się wzdfffg na 30 godzin;  równie się daleko i na mo­
rzu rozpostarł.  Okręt  francuzki,  który wkrótce potem za­
w i n i ł  do portu Fernainbuk całkiem był jedwabiem o- 
kryty. T a  rnassa deszczu miała zupełne podobieństwo do 
przędzy iedwabney. Konsul francuzki La ine  posłał znaczna 
juassę tego iedwabnego deszczu do wydawcy Annales de 
Pbis  w Pary żu. — Cóż podniosło taką massę jedwabiu w po­
w i e t r z e D o m y ś l a n o  się: “ze może poczwarki w niezmier­
nych przestworach i jaskiniach podziemnego świata,  snuły 
od wieków tę przędzę,  którą następnie wulkan powietrzny 
uniósł w wyższą atmosferę.

D eszcz czarny iak sadza , albo iak atrament ,  padał dnia 
9 listopada r. 1819 w Montreal  w K anad a ;  przyczem na bia­
łym dniu tak się ciemno zrobiło,  iak bywa wśród naycie- 
mnieysaey nocy, kiedy gęste chmury okryią cały horyzont. 
Chemiczny rozbiór tego czarnego deszczu pokazał:  iż był 
znifęszany z sadzą ,  czyli prochem węgla.  Nie można było 
przekonać się,  czyli ten deszcz miał początek wulkaniczny,  
czy też był skutkiem ogromnego pożaru leśnego nad rzeką 
Oliio. Bydź może,  że wiatr podniósł massy prochu węglo­
wego do znaczney w powietrze wysokości.

Deszcz z ryb. Przed wybuchnieniein ognistego wulkanu 
w Cargneirazo w Peru r. 1G98 padał deszcz zawieraiący nie­
zliczone mnóstwo rybek zwanych Prennadillas.

D eszcz z  włókien szklannych.. \Vyspy Bourbon-Reunion 
na morzu indy iskiem, ku wschodowi Madagaskaru , razem 
ze Wszystkiemi sąsiedzkiemu wysepkami maią wulkaniczny 
początek i nadzwyczay są górzyste. Szeroka rozlega się pu ­
stynia około ich wulkanu w części południowo - wschodniey. 
Wybuch ognisty dnia 7 lutego r. 1821 był tak gwał towny,  
iak od dawnego czasu nie pamiętali lamteysi mieszkańcy. 
Prezydent z St. Bose opisuie ten fenomen następuiąceini 
słowy :

»Zrana o godzinie 10 rozległ się niocny grzmot i gęste 
biły pioruny, w teyże chwili postrzeżono słup ognisty,  wśród 
kłębów dymu wytryskuiący w powietrze z krateru wulkanu.
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JaSność dnia osłabiała skutek tego przerażającego widowisKs; 
ale Uu zmierzchowi t w nocy widziano iako kolumna p ło­
mienia w szerokich rozwiiaiącego się kręgach,  wzniósłszy 
isię wspaniale do niezmierney w powietrzu wysokości,  nagle 
potem z strasznym trzaskiem rozprysnęla się i znaczną prze­
strzeń zaiegla na Ziemi. Jasność,  którą ten piękny, ale 
Zgubny fenomen roztoczył,  była tak wielka,  iż na kilka mil 
W około wśród nocy czytać byio można. W  parę godzin po roz­
pryśnięciu ognistćy kolumny, postrzeżono trzy oddzielne s t ru­
mienie ognia,  które z wierzchołka góry w prostym do stoli­
cy przez powietrze zaiierzaly kierunku. Jeden z tych stru­
mieni  zawierał 20 stóp na szerokość; osadziwszy warsztę 
Jawy na 5 stóp szeroką ,  popłynął do morza,  którego fale 
do takiey wzniosły się wysokości, iź następnie z powietrza 
%v postaci deszczu spadały. Tegoż samego dnia zrana padał 
drobny deszcz złożony z czarnego popiołu,  złocistych u ió -  
jiienek szklaiinych i siarczystych części.

Deszcz piaszczysty  Dnia 8 lipca r. 1827 padał w Petro- 
pawlówskn (w Kamszatce) o godzinie 4 zrana gwałtowny 
deszcz zawieraiąey drobny piasek.

Deszcz z kwiecistego py łu , czyli krwawy deszcz,  zadzi­
wił  i przeraził mi szkańców Starbnrga na dniu 22 maja r. 
1822. Rozumiano, źe iest mineralnym siarczystym deszczem; 
a le ,n ie  tak było w istocie. Fenomen ten e..ęsto zjuwia się 
a v  okolicach posiadających obszerne lasy jodłowe, l u l i  świer­
kowe. W czasie rozwijania sie kwiatu,  m<> ne wiatry u- 
r.oszą pyl w górę,  który potem razem z deszczem spada na 
ziemię.

.'ialural/nj Barometr. .Mieszkańcy wsi Tha iry , w Saban- 
dyi ,  wykopali studnię w r. 1825, niemogli natrafić na ź ró­
dło klóreby mogło dostarczyć potrzelmćy ilości wody dla tey 
wioski i dla tego ią porzucili. Jednakowoż nic iest ona dla 
liicb bez korzyści,  albowiem stała się dla nich barometrem 
albo raczey naturalnym i godnym uw agi pr/ppow iadaczem. 
Skoro pora czasu zabiera się na deszcz lub grad,  gwałto­
wny wicher wypada z głębi studni z łoskotem podobnym do 
tego który wydaie toczący się strumień i trwa tein dlużćy 
im meteor ma bydź trwalszy.

W  Rzymie umarł człowiek iuaiący lat  123 miesięcy 11 i 
dzień 1. Nazywał się lppolilo  <ti Giusepjie.

DONIESIENIE.
Pudaie się do publiczney wiadomości, iż propinacya  ■/. aosti-ry,'}, w  fol- 

Warko Prądnik  Czerwony Celerowski zwanym na t rakcie  W aiszaw skitn  
(S z o s ę ,  z wolney ręk i  na  T o k  ieden iest do zad z ie rżaw ien ia , od d n i a  
24 tego mictfiąca i roku- Chęć zadzierżaw ien ia  maiący poweźmie w i a d o ­
mość u J P a u a  W a ś n ie  w s k u  go Efcuuuiua w tymże fo lw arku  mieszkające go.


